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60 lot ZNP 

NAUCZYCIEL - SZERMIERZEM POSI~PU ... 
W dniu 20 listopada br, po raz 

dziewiąty obchodzić będziemy 

"Dzień Nauclyciela". Ponad 8 mi­
lionów uczniów szkół oraz całe do­
rosłe społeczeństwo przekażą jeszcze 

.r u· na uczycielstwu serdeczne w~'ra­
ry wdzięc:r.nośd i uznania za ofiar­
ną pracę pedagogicmą I społeczną. 
Będzie to jeden z wielu przeja ... :ów 
ucidnilljących się więzi między 
kadrą wychowawców mlodego po­
koltmia I rodzicami. 

"Dzień NaucŁYclela~ zbiega się w 
blet.ijcym roku z 60 rocznicą powsta­
nia Zwią:Utu Nauczycielstwa Pol­
skiego. Dlatego td w treści uro­
c.z,y toścl organiwwanych na tere­
nie calego kraju zostaną uwzględ­

. nhll"l! elementy z postępowych drle­
j6w nauczycielskiej orltanhacjl za­
wodowej, z wll\kl pol~klego nauczy­
cielstwa o ośwlal~ dla wllzystkich 
dzieci I pOltliP społeczny. 

Pr6by organizowania nauczyciel­
stwa w Polsce !<h,'gają polowy xrx 
wieku. Jednak dzieje ZNP zwyklo 
si~ liczy~ od paml~tnego roku 1905. 
W burzliwym okresie rewolucyjne­
go zrywu proletariatu Rosji l Pol­
ski pow tały bowiem pierwsze or­
aanbac;e <:IIwodowe nauczycielstwa, 
J: kt6rych po wielu latach ofiarnej 
walki I pracy powstaJ Jednolity 
rwiazek zawodowy. 

W roku 1919 utworzony zostaje 
Związek Polskiego Nauczycielstwa 
Szk6ł Powszechnych oraz postępo­
wa oritanizacJa Zfzetlzająca nauczy­
eieli s;tk6ł średnich - Związek Za­
wodowy Polskiego Nl uczyclelstwa 
Sz\t6ł Średnich . Organizacje te 
u.ybko zyskują coraz większe wpły­
wy wśr(ld nauczycieli. Doniosłym 
wydarzeniem w nauczycielskim ru­
chu zwlą;tkowym było w 1930 r. 
%jednoczenie Zwlą!.ku Pol' klego 
Nauczycielstwa Szkół Powuechnych 
I Zwlątku Zawodowego PolIkiego 
Nauczycielstwa Szkół Srednkh. W 
wyniku tego zjednoczenia powstał 
Związek Nluczycielstwa Polskiego, 
kt6rego dlieje I walka nalną do 
naj piękniejszych i nljchlubnlejuych 

tradycji zawodowego rochu wycho­
wawc6w młodego pokolenia. 

Po roku 1930 w Pobce Istnieje co 
prawda wiele organizacji nauczy­
cielskich zrzeszających pracowni­
ków oświaty. DK'ydującą Jednak ro­
Ję odgrywa ZNP, kt6ry walcząc o 
rozw6j I postępowe oblicze polskiej 
oświa~y, o wysoką godność I demo­
kratyczne prawa nauczycieli, o In-
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teresy zawodowe I ekonomiczne ka­
dry pedllgogicznej, a taitie przeclw­
btawiaj ąc się społecznej reakcji, 
zyskUje coraz wiltkszll. popularność 
wśród nauczycieli oraz w ruchu ro­
botniczym i ludowym. 

OD .,SEJMU 
NAUCZYCIELSK IEGO" DO TON 

W dtlejaeb rucbu l.wodo_.o pol­
sklago nll~tycle\Jitwa było wiele wy_ 
darui! l in!cJ&ty .... o .:haraktaru PO­
rt<:po .... ym. Warto '\Wkauć na lIaj-
wainleJue. , 

Wainym wyd.rzetliem oświatowym 
bll tzw. "SeJm Naunyc~ełlkj", czyli 
OI>wlato"'y zjazd dele •• t6w zwt~lkó ... 
nau.:zyeiehllicb ... 1919 r . obr.dulfł<=Y 
n.d Itr\lktutl, pabk:eJ ftkol:y. N. 
l jeid:!e Iym uJtlwlllły I.!ę dwa nurty 
w rozwtUy .... nlu poct.tawowycb pro­
blemów Dlłwlatow"cb : jeden ~ltępo­
wy. dllż,cy do .tworzenia demokra_ 
lyeuego Ivslemu wychowania wony­
,Ikkb obywatell. Oparte,o .!la Izkola 
oJt'ólnoknlalereceJ POdstawowej I łred_ 
niej, drugi - przecJwltawtaJlI.cy .Ię 
ra<lykalnleJ6I.ym rozw1retanlom ośWia_ 
towym. a.!uniędam "seJmu" było 
puyj~e konee-pcjl Jednolitej 1_1et­
niej nkmy powuechnej jako podbu­
dowy dahlcJt'o kutałcenla ~e. O re­
Illila<:Ję tej Idei ~tępoW<!! n.UC1Y­
eJel!t wo walC1Yło w lalaeb p6wej_ 
uycli. 

Maria Raniecka 114uczycielka ~ 'Pnemylla 
Fot. J . WOJTOWICZ 

W latacb 3O-t"ch, kiedy óWC'l:@'I:nekle 
r otlo'n:dwO Zarz"du Cłównego ?NI" 
p:>ulo na wspó 'pracę s ' anaejll. w 
ner(!,a~h z ... rrezkowy.:h ukutaltowlł­
I. się I T01w'1Jlla coraz tywszl\ dx;a· 
łalnoM! lewi ca naunycielska. P06dil­
w.l. ona O$treJ kryt)'(:e POlityke 
~wla!owll. wladx .anacyJnych I 
ukocll, wlI d~!alalnooć przy ..... óc.ców 
l wi"lk owych. Dl'lI'alność: lew'c" do­
prowadzili do wyJ)Owiedzen!a Za­
rządOwi O:ównemu votum nieufno­
ści na Zjl'id1.ie w 1934 r. Jed.yn!e 
ddękl różnym zab:e,l!om udalo !Ile kle­
f'O'9 .. nictwu utf7ym.~ l:If'ZY ""·Iadz}". 
Zjazd w 11137 roku wybiera demo­
kraty.:!n. więltlzcołć ZarzredU Gł6wnl'!­
go. Jut wczeośnJej dzia1aeze ZNP •• ta­
JIIC wyratal. 00 ttronle lewfey Ipo­
lecrTIo _ polily.:zne) I one~wrtaw ' a­

J.,e !tlę próbom IUI,YzaeJl kraju . 
współdziałali z Innymi zwiukaml 
u.wodowymi. z,,'1P był \er1nvrn z naJ­
aktywn!eJuych org;o.n:za.orów ~D­
!ralneJ Kom:.jl Porolun'lIfwawezeJ 
Praeownlk6w Pańltwowycl!. Prywat­
nyd! l Samortll.dowych zruszaillceJ 
ponad '40 zwi a~ków Intt'U.t:I!I'Iek!('h 
oraz włPÓI.utorcm .tynnej Deklara_ 
cji Spo eczno - GOS"J)OdarczeJ tnlk 
]936). "" której w)"!'Iunięto pOSlulaty. 
u!po/pczn:enla przemy$łu, ):lnl!l)rowl~ 

dzen;. reformy 1'0101IJ. uddału lud.ti 
pr.cy w rU,dzenlu parUt ... em Itp. Od­
pow:t~:!la sllnacjł Da radykaUucJe 
ZNP było taw:enenJe demokratyez­
ne.o Zarządu Głównego z. ... P J pr~ 
bl nanucen!. zwlUkowl kom.illrza. 

(CIU daluy na sh-. ~) 
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SROD starszaJ icnera­
cjl nauczycieli Znl ne jen 
dobrze nazwisko wybit­
nego pedagoga, Henryka 
Rowida. Są tacy, kt6rzy 
pamiętają go z 060-

biltych kontakt6w, wielu słuchało 
jego wykład6w, niektórzy, wśr6d 
nich I młod,i, uczyli ,ię z ksiąt:ek 
przez niego napisanych. 

Warto z okazji Dnia Nauczyciela 
prQ'pomnJeć tę niecodzienną posta~, 
ukaza~ sylwetkę człowieka , którego 
droga życiowa i dŁialalność pedago­
giczna hudzi duż" szacunek, zwła­
szcza, jd.cll wefmie się pod uwagę 
czasy l okoliczności, w k~órych Mu 
tyć I działać prt)'padlo. 

HeDfyk Rowid uro6z.il.de w roku 
1871 - w R~es:!ow!e. Do Izkoly ludo­
weJ_lak .dq wtedy nazywa'a 4-letnla 
I:kola poc:z~tkowa - chodtl! w Prze­
myślu , natomlll.9! w Rzes~ow,e prze­
bywa! w latach 1893-98. ksztaleac ale 
w ówczl!'Snym lemJnarlurn nau.::y_ 
.:!ebklm.. Pf'ltem prlcował klika la ! 'III 
ukolaeh ludowych w nawie Rusk!eJ 
I Tarnowie. Ale tl!tl ambitny I Zdolny 
n.unyclld nie poprzestd na rzeszo .... 
iłklltJ maturze aeminarl.tneJ _ kszla!­
eJI sh: dalej. W dwa l.ta Pll ukoneze­
n/u semlnanum zdał eKzamin kwali­
fIkacyjny. tW8DY 'l<"ŚTód uuczyeieJl 7 
"kw8IU!ka". nestr:-on.ie u7.yskal p.lenl 
na naucz>'dela nlr.6ł wvdzlałowych z 
.rruo," Jezyko'lllo - hlsloryczneJ. Pll­
tmn _ el/umln w Szkole Realnej w 
Tarnowie (w I'Zkolaeh re.lnych nie 
b"ło Jęlyb grecklep;o l lac'fwk!e­
.lo) u~upe ' ni ... ny po roku w .I' mna­
tJum Im. Sobles.kJl!1t"o w Krakowle 'w 
uk.resle tyen Jelyków ~tarot,.lnycn 
ora~ or",,"rlt>utJ'kl rIl070!ll . W I .. n 
80Qfób zakoń<=1:ył się nulęp"y et,o 
AtUdJÓW, który dawal moin"~ roz­
POC~'l'e!a pracy na UnJ weraytecle Ja­
g:lellllnłklm . 

TAtQlruc, w roku III!)>! 7.8pbal się 
RQwJd - m/ł.łąc lat 27 - na Wy­
dJl:lał Fllozoriezn:v U.T. wybierając 
onlonlstvkę I gęrmanlstyk~. Trzebe 
Tllllm lętać , te wydual fi1'lz.oflc~ny 
'lbejmowal wówcza"l urówno hu­
manis.lykę, Jak I nauki matemllltyCZ­
no- pn:yrO<!n!czt'. Studia przcblella1:v 
nnrmalnle. W r . trl09 'Rowlrl nhl 
n7amln na nfluc1.yrl .. la lIrk6ł ~ red­
n!rh, II. w raku n ;L51I:.pn''1Tl zakoń­
t'?:VI I!tap uniwersytecki rloktoratem. 
P rllll'l! - "'~l.QmlnaeyJna I doktor llka 
- ob"lmowaly Jut l".agadnlenla pe­
d"o:oglc1.ne. 

W tęn spoSób utY~kał Rowld 
kw.l ifl\l'acle wyiatkowe na OWP 

~7"S'·. jpśl\ ("hodrl o nauczydeli 
"I7.kM ludowych. Dllhlej w doblt:l po­
·".7I!chnelło podnos.zE'nh kwaUflka­
~1I ~awodowych. gdy dŁialsją r6ii.ne 
..... dtce w tym kierunku, jldy zm !e­
"> l1y się wafunld ustrojowe I 7.ache­
'. 'Ze s trony c'TVnnlków nartvinYt'h, 
nllń~twowych l zw:Iatltowvch j"'St 
~l"m .. ..,tpm :!Illnvm I trwalvm _ !t'­
Iilo rodzaju drolil'a tycIowa jest udŁia-

, 

• 

lem wlt'lu l'I auC2:ycle1\ Przeclet: trui­
zmem. Jest, twlerd::e:nie, te. pnepro­
wadzona obecnie reform. ukoln. 
wymalila nauczycleli na naJwybzym 
poziomie. Ale starajmy .Ię wczuć w 
s.ytuację naucZJ'cieJl !udowych w 
Galicji na przełomie XIX i XX wie­
ku : ci, kt6rzy ukończyli semina­
rium. zwykle na tym poprzeltawali, 
zdolniejsi zd awali egzam in w ydzia­
łowy. To s . cz.&Sy, gdy "Swiatłomir" 
ZaleskiLwr-dał w 1964 r ... Cta rDą 
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WYKSZfAŁGEN lA 
NAUGZYGlEU 

TADEUSZ STANJSZ 
, 

k sięgę szkolnictwa gallcyJsklelilo", w 
której cytował ,ęsto Iillo'y ludzi zna­
Dych, piastujących odpowiedzialne 
stanowiska - którzy przeciwsta_ 
wiali się podnoszeniu kwalifikacji 
naucllyclelskjch. Na tle takiej atmos­
rery moina wieściwie oceni~ ukoń­
czenie studiów uniwersyteckich 
przez Rowldll. i to ze 'topniem nau­
kowym. 

N!e koniec na !.rrn. Gtbd WIedzy, 
U:Y51t!wanej pomimo zdlllnokl ut 
trUdnych orzcc{1!'i wal'Ul'>kllch. nedl 
u Rowida w klerunk.u tleda,l!''JelkJ I 
1'5, .:h ol :l,IJ, a więc dya) pl:n. onna­
nyeh Jeszcze w .emlur lum w Ru~ 
s.:owie. II. st06o"'anych ~nktyezn.le w 
C>Odz!!!Ill'Jel oracy ukolneJ. 

UnlweuTlet JaJleUońakJ lil II' rnó.cl 
w tym czuje ta$pokolć w pe!nl jel O 
7.aJnl"rl!llo""ań w tvrn takrea.!e. K,_ 
te<ln oed.ltoJt'lkl jeszcze nie bJ'lo. 
rnłrJt'inMOw!!' wyklady doeent •• któ­
ry byl etatowym dyrektorem timna­
zJIlnym. n:e w,YstHclaly. Rowld od_ 
bywa POdróż naukowa do Bell II. 
Przpd wybuchem wojn" uzuoem!a l 
'!I02łr:bia Iwe wyk!t talc!!n!e osycho­
lotl';('me u dyn net!o OTo!. Wundta w 
L!txku. W tYm czasll! zbIJta ~ie !'Ów­
nlet '" Krak ... w!e do J. WI D~wfda. 
k''''rv 'anet "ew'en CIU u n'el/O mł e-­
nka. 

Oczywiście własne studia nie 

cm.\7.V.JI: sn 
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Nr IG (Z/Gl 
Rok ,. 

ZI XI /9G5 r. 

przeszkOdzIły Rowłdowł .. ro~ 
nięclu uersz:ej oz;l.!llnotd. W roku 
1913 został redaktorem .. Ruchu Pa­
d.ioilcznego", k t6ry miał zapozn ... 
wa~ systematycznie nauczyclell 1: 
dorobkiem nowszej myśli pedagoJł .. 
cmej I podnollć og61ny poziom kul ­
tury pedagoliliczneJ. Rowld, kt6ry 
sam przeszed! długa drogI!: lamo-­
ksztalcenla, stal się pionierem I ip­
rącym necznikiem wybugo v....,,­
kształcenia wśr6d nauczycieli. In.pl­
rował powstanie "Towarzystwa re­
formy Szkoły ludowe]", pragnął u­
klej reformy seminariów nauc~'­
cielskich, która by umożliwiła nau­
czycielom s.tudia wyi.sze, bez tych 
prle5zk6d i barier, kt6re sam mu­
siał pokonać. Stawiał znany pro­
b lem "drożności". 

Nie działał samotnie, ale w opar­
ciu o ówczesny Związek Nauczy­
cielstwa Ludowego w Galicji, który 
daiy! do podniesienia spoleczneg., 
stanowiska nauczyciela. do unieza­
ldnienla IilO od kleru i b iurokracji. 

W czasie wOjny mualał ubra~ na 
jakiś eza. mundur aush'lacki i wte­
dy przez kilka lat l'Iie wychoclzl1 
"Ruch Pedaj{o(iczny". 

Po odzy~kan!u nitpodleglośd, w 
m1lenlon.\,ch warunkach polityc~­
nych Rowld służył w da! zym cią­
gu sprawie n auczyclęl!lkiej. chOĆ w 
Innej łormie. Pracował us.i1nle nad 
pol.ączcnlem orgallizat'ji nauczyciel­
skich, wsp6łdziała! w opracowaniu 
projekt6w prOl; ramÓW 7-lptniej 
~zkoly powszechnej. doma~a.iąc się 
konsekw(!ntnie rówl'lowartościoweso 
kształcenia dzieci na w,j I w m !('­
Acie. 
Ą r6wnocze~nle po~wi'icil się pra­

ktyc~ie ks.ztałc(!nlu nauczvt'ieli; w 
roku J919 rosłal dyr('kt"rcm kurshw 
maturycznych; byh' to bowiem cu­
sy dotkliWego braku nauczycieli. Z 
biegiem czasu kursy maturyczne 
przek ztalcily się w Państwowe 
Kursy Nauczvc;"ls\l'le. a w r. lP'!S 
- w dwule'nie Państwnwe Pe­
da-;o.ll"ium w Krakowie dla ahsol­
went6w liceów ogó!nokszlaJC'l:cych: 
czy nie jest tn prototyp d7jsiej,,;~ych 
studl6w M"czyrie\~kich? 

1 Inowu HowM był tu ~Ionlprern; 
on byl pJerwnym. ktQry uz .. adn! ał 
kh ootuebe I nJeco p6!nle' tlOwtltJ/o 
kh w POhce kUka. Owcleme Mj'll.l­
sterst~·o WYln.il ReHl!'IJn}'ch I Ośw'e­
.:enJa Publiune.llo nie lOrlowało tel 
(onny k~tta'c"n i a n811c7vdcli. UWata_ 
lit<: la 18 eksoeryment. 

Dyrektor R.ow' d slara ł się usUnie 
o wysoki DOliom wyk ladowców. re_ 
krutuj.cy,," s!, Inołród docen!ów I 
asYllentO"" UJ. Manvl w oótnlel­
.1IZy<:h lataeb o trzec!m roku 'ludl6 ... 
I o nrZVl.ll llnlu Ped'.eorlu lTI or.w 
wytuej. chot n!e akadplTlfck!e1 szko-

(C~I" d_Iuy na. str. 4) 
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PO'OCII Ul SkopI e 

SUITA URIA. ~STYCZNA 
- Pallje i"illnter~e - ONZ zlen­

ło wldn.ie Panu luerownicfwo pro­
je/f-tu odbudoWII S"op;e. Panu - ja­
ko 1łQczehtemu orc:lJftelctowi .,wl'lrIZO" 
wII. Cztl opr6cz, oclllwUcie, tunotua 
dla Pana o.obłłtllch ta lentów - jest 
to tlllko u/don tu kierunku Warlln· 
WI/- 'I/mbolu? Clll let n(,C:Zllwi.łc l!! 
łaglad,. zagłodzie równa bez wzgl,.., 
du ~ fo, kto ielt jej .1'prawcq. CI od­
budowa - odblldowit'? Co woruaw­
.kiego przl/da się Ul Skopje? 

- Prouę Pona __ Pll10m - Pan 
nie jen areMlekIem, lecz .ocjolo­
glem. Sorjologowie nie pochIIlIlU 'Ię 
n4d ,oj,bre ~ami, nfe opukiw<lli ka­
mfen/a. WaU:llm celem w Skopje bl/I 
ezloUllek. Na ;aki.cl zluodzic (psl/cho­
logiczneJ) ludzie, kt6 rzll pudlIII 
trz('.lenle :riemf, pOloa/ajq 111m t bu­
dujq l7lOWU miDIHo na tarenoch, o 
któTlłch wł~dzłl, ż, bIł h,. II, i :zaw'lI 
będq "d.mlclnle 'Itlep.wne l' 

- Pan.owie - plltam - pTo}!'k ­
tu.1ccle miOłto dla kogol. KieTownł· 
kl !!'m pToj!!'ktu. 1!!'8t Polak. Pol.kł lU­
pdl oT('hir(!I(/(Sw t or~pil pol.kleh. '0-
cjol oodw pTacu;q w międllłntlTodo­
wlłm u.\fX)I" pltltl.1łiacl(m ml0810. 
0",.6('.2: Polak6w, CllIU. PoZ'I'Tolc"'u. 
tlclr8tnfczv to t)lm. grecko firmll Drr 
:i/lcll" Orntrtłkal1lkt1 Wllbllur Smith.. 
Kon.u/tantaml "4 Ro. janlt , U:zbecll. 
JOpol1czllcll, Slwedzi. AnglIe lI ... OCO'lI 
tollcle, w. w,zIo'l!klch. PTIICo.Cl\ U-­
clutnlczq JUQoJloWlonlc. A le JJl lmo 
WIl)ł8tko - CllI moino komu' "WlI­
mlllllt .. '?IOW' mlll!/o na mh:rjl Cu 
,roreo01 CZlI nie bl!'dzte lo m lar to u­
nIW""a!ne, ullII bu wla.s'Ul UDa­
Tlll1 Nowe ł obcel' 

WU)'l tkle te p)'1.ol. sadal. m 
d wom m~lm rCłm6weom - Int. A­
dolfowi Clb rtrowsklemu. kle rawn ka­
wl flraJf'ktu ONZ odbud "WJ' Skopje. 
o ru ł'1cJolc,ewl. Zblf"llewowł Su · 
flnnwl. 

To, 00 ponltd, Jut rclacJ" I od.­
b,rt7cb r 01.m6w. 

• • • 
A wloe - WlI.rn:awa a Skopje. lak 

11.. okł1.uje. mJanu .n:Ie je$t w'lły,t.­
ko JedQo. Ir;to je 1.11.dl:.ll. Gd,. ol"",Z1 
edo~ek !CZ.,U wojol). ",.yblera o­
b!"t,. Ol wlrl*loWllll, oatura LIt 
l .. '1U tn~Ulle Lleml) _ lec:bo..i(:l.lIl. 
D. jaJlbue. W Sko.pje. w odrói.nJelliu 
od War;uwy. l:Dchowdo. lle to.. co 
lIaJwarto.;.c.;owue. Oprócz teKO. w od· 
ró,l11eD..lu od Wunawy. WSkOPle 
w"".pllo cal "" ro.dzaJu "d)"dl.rmo-
1111 141Iad,.": nraty materialne wy· 
n.!03ly 6' proc. zuo.btlw. ",aI1 ... lu_ 
dz.l .ch - o.k, pól procent •. Ze lU tY". 
lud..llokj _ 1~ tY1l. 1.031.10 beJ. ~eh ... 
nad ,lawIII. W odr6tnlllllJu lei od War­
'UlW)', w Sko.pje w Qdpow!edz.l ,p. 
pY'UII!e: Or1lU1iN~ minio nl' odbił­
do.wrwa~ w d.wnym j.«o mieJseu -
u ... ka~ n.JciaJo rÓ"'II!eł. w ,lqbl z!e_ 
mi. A lJemia odpowled~ala ,ej.molo­
tom "& ro.ztH'II].jIlCI nCEerIYOIII: ole 
m. na terytoriUm M.cedon!ł metr. 
kwadr. towe,o powjan:cbal «warant~ 
waneJ. Odwrotnie. dzi.ł po. k.lntra­
Ile, oaJwlllkną. bo naJdłutua w Cl.- I 
lJe. ,.wauncj~ dat: mate W:dnle 
SkOpJe. Poprled.nle t"~ienje z.lemi 
m laJo tu m:eJsce «10 lat temu. 

Nowe Skapje będzia !.dekoncan_ 
tro ...... tle. D.ln1 1'I)zw6J lInem)"llowy 
M.~dolllł dokon7 ...... Ć ł!1l b~lle w 
III.lIye!:l m!.stach RepublJlcl . Zdekon­
centrowanI' zostaje r6wIIJd umo 
mfuto. Ro1.!ożc7 ';e 1'1& wil.'k'lIeJ nit 
dotld pewler1l.'hnL Nikt nje włe. dla­
et.f'J!"0 tn~,,'enle J.lem.! dotk alIla Jed­
oelo IllTektu. oHo::zodl..ljec !)'>deblly 
w innym miejSCU. Los - J.k n. lote­
r l!. Pny f07C'U~lI.jt'du tf'ryt'1rl.'nvm 
miasta nczf:śl!wycb losów mate byt 
wif;'OOJ. 
W$p61c,.~. uTb.n'1łY"k. "1"Mn~ 

operu je 7.iclcnl •. Oeby. Up1 C1.y smu· 
kle lo!)olc otr1\muJII f.chowa ml.n' 
"zielonych m.~yw6w". ..lIieIOl\.,.ch 
płuc". Itd .. co Ilu1.7ć m. l'l'P~k.J'lItu 
wytueao rzodu potr'eb m\lII"zkRńu 
W&pO!ctl'Sne.lCl m5 .. ta. W SltCI'PJe Hz.l .. 

10111' m .. l'1V)," od1'lOOUI sl ~ nie do w)' t ­
uych . 1et7; tI.jprostuych petneb: 
m.)1I r.tować !yc:!e. Domy mUUII t o­
nąc w z.ieleol. by moa:/y ... w.rJ~ liC 
~ ' m 'dtielllie. iod ywidualnle. MI «h)' 
jezdni' m! • Uni e dom6w musi bY~ 
OkrMI!'II1~J uerokQłcl INI I.elelłl . 
Jdz!e o to. b .... dom m '.' sh: tI. 1'0 
zWIII~. Pll prllBtu. b,. nie utaruow.l 
Jezdn.!. 

Skopie bl;'dzle tei miało takt luksuI 
j.k PQdw6jn. żródlo z.op.tnenJI w· 
energill eleklrYCUle. wode. ch'plo: Je­
.U uw.U sI~ Jedno _ mate tox!.nle 
drulll ;e. 

AJe nowe dom,. w Skopje o.le le 
nnUlne. K olorowe, I.dne. dobrze w y­
pOllteme. !)Tle ... a.tn/e n!.kie. W.pól­
ctewn. teclmlk. konstruowanI. bu­
dowl! um!f' jui. uwulednl.~ sejami_ 
lr~ I wl.6eIWi~ t l ell(o punktu ... i_ 
dz~n!. małn. budow.ć wlrio~e. 
W,ri.o:rwIee mf'4e fole OIIt.Ć ka!)rYTQm 
lIlemi - Il'l)ia.nk. m")i:e I!~ uw.'lć. 
Ale leplank., III' ocIrM.nieniu od ... Ie. 
t ")we • • u .... I.11I 1.' .!e • .,Je z.chldzl 11.1-
dzj w !)romien u pad.nia. 

" J.k! ma b1Ć WU1. dom? J nkit 
chef'Cle mieć mia,,107". Z ta\dm py_ 
tan 'em pol~ey locJolor"''''le. Ir;!óny 
dtl.hllI wSk ooje, lwróclll &Je do 20 
tya. m leuk.lic6w. t oto nwod~, 
wutlkl. Ichem"t1. ()(tooow1ffit ne le 
py tenb . F,dane b"dt co b,dt, l ... d~jom 
beldomnym. bumlda rewlI'lIe1jn;e. 
W w!ę-k1l1.!M::1 W"Ptldk6w ludzi o wit­
le mniej Inler('$()w. 1 wylokl stan. 
d.rd now,.o::h domów J ocn.ll.ktYWl 
clwl1l1.leyjnej(0 a"'.IlS"\l m!ellJ.k.n 'O­
"'II{O nit ... 10k.l/ueJa pn)'Sl.!eI[O m !1I­
Uk'l1i • . Chell 1I1"'tede. ",""l'Yt'k!m mle_ 
I1\k.~ w dlwnym miejscu. ClIyl! 1'1" tliJ 
dt.lelnlcy. ,rdr.Je mIIHT.k.1l I bTlI roj· 
now.nt !)"" Inl:lłhm!. z!em1 Jo::h 
d~ladowle I pradlll.do ... I., 
"Mleuk.ńcy Skopje". to pojęcie 

W1.Ic-e r Ó!n ..... odne. wjel(l!!ce I dożo­
ne. Przede wlZ)"Itkfm f6i;norodnłl POd 
Wt(leodem .tn lcznym. SltI7PJenl1 t(l. 
maeedońlC,. Slow1anle. Sarbowle. Cy-
1[,"le. Greoc.J. SlT;rlerowle. 'l'urC)'. 
Pn.1 C':Iym IuM. 1. tych n.rodo'll"Ołd 
mlU"lik. tu od Irtulte! I rm.la .sw"" 
j,- dt!elo Jcl' Projekt eentrum ' m r., 
.,. nie j.1ł eona. t.d!JC"1"dO"W.ny . • Ie 
.. ,.bunllnJ. Jut >:'lIIIl71ęły ddehtlet 
turl'Ck., J cy,.ńpl. 

To pt.""d.. te nl'kOI'Q nie "Wolnll 
(bo nie matn.!) u'!.C~o.illvr..~ ni 11-
le. Ale projekt nowe2"O mlub nit 
mlJlte POwtlrn~ lł.reJ koocepcjl. kt~ 
fil ulr;lrt'łto"'.lo kllk.n"kle I'I"lek61'1". 
R~r:t,. w locJaUstyezneJ JUKO­
zl.wU prOCe1! jnt~racJ1 tnaJdde w 
nowym projekcie re.lneJ:o, • mate i 
dfoeyduJ~c""o H'Junn lk.. Tvl. te 
"w,.m7łlenl," t.kle.o mlaste. _ re­
mektuj~ cluco!e ku .lItemu .• led. 
n"cu.~n!e W)'nl...."Jac nowe pro"!'lny. 
ele - Jelt l.d.nlem o!ekieln Je trud. 
nym. W kddeJ . .no"".lnel" d1!!elnicy 
mlejlJki~J n. łwleel. buduJ_ al, wf'd_ 
IU j( obowietujl«:vcb norm jedn, u ko­
I~. Tu będtle Ich klik. _ narodo",~ 
'eow,vch. 07;lec;J tur«:kle. eYa"Ińł"k le. 
p.dde b('dll eho<l1!!ć do Iwo!eh 1l1o:ól 
.Ie mterr.k .ć bedli .. drle1n1e1 mle-: 
81.aneJ. N.rodowe te.tr,.,. moh I 
~"'flltyon!e PI1We<!l'1.I j. ao centrum. l 
"IIO""!!Izyatlco to n. 1:11m'1. ~.."nie Ulul­
"'()r~o"'-.neJ. Co or.~. _ jakolwfer_ 
d?l ~ocłol()1 - l'lrach _"Id 1rv',le. 
niem I.'leml nie Jut tu .t.ry, .tawl. 
,Ircz.nle d%le~h:!CJon v (400 1IIt to J"'d­
ro.k dui,,) , • II!! słnchu .. młod"lI" 
lut~~jl ,t~nkowo .l,..b1o:o łl~ otru­
~.JII. .Ale mimo to lI.mler~one 11' 
Sk"lłJe d. l ... e komlllek~o"", b.l!~n ;. 
n_d nII)"eh;~"vrnl "lwt1i:aml tql!'Słen1a 
1.'~l'fT\i f)n,.n ICli~ lInewn. wl.Le no ... ~J 
wlldz-y o elłowllku. 

W/dnie o e7.!ow!eku. Cz,uJa~ VfY­
,ok-Io. n.Jwl'tlze !>Cen,.. pr.cy P ol.-
10:611' 11' Skopje. flill"TJlu·o .... ne f)rzo;!/ 
tO'i"'r7YSlY JUIt"f'!'łowl,;"kll.'b I RIIII.., 
KIII'!lł\lltlnt6w ONZ w dokumental'h 
blldt CQ "-dt t,.pu rDbO('">'e.ł" - m)'ile 
te t(l w'dn!' u-yłuaw.n r. 'Ił PO:­
<kleh rn«Jll!1<tfrw w "kjrrunku Dl 
l.'"I:!owJek." jest tello powod:f1Il. 
r'ów;nll tal,,"nlcL 

Rot.nllw!.!II: 
"".KI" WOt.OnAłUIKA 

WIDNOKRĄG 

• 

G. Czuchraj 

J EDEN ~ elekaW'SZ)'ch mm6w 
rad;tleckich obecneJO ~u 
"Byl a(>hle dziad l baba" w 

re:t:yRrU Grigorija CUII:hraja Z81-
kakuj, wid". n owoczclnoki. pro­
blemA tyk I. Nowoaesno$ć t.a jMt j@d 
nak różna od prezentowanej pod 
firmą .wangardy rtlmow",J Zacho­
du, utworÓw Alaln Re.,nals'., An­
tonloniogo I In. Podobieńsbw. :ta­
I.'hodzq wyl~C2nII! w dz.ledl.inle for­
malneJ. WizjI opet'atof$~. rom-n,,­
unl. pla~tyeUle. noszą !.n.mlona 
odkryt !Umowych ()e.tawlch lat. Tak 
lak u Anton lonleło CQ' Kawalero­
wicu. występuje kccltra.s to\.l.·e rmło­
tenit plam na &kranie. dbsloU o 
szczegól wizualny, mała 1I000ć zbił­
teń. Wld oCUla jest sklonn~t do eli­
minowania nlekonle-cm,.ch ,ostów 
w g~, by tw1ękSzyc wyramtotć 
poslłlcl I sytu.cji. 

W o.parciu o taką charakten>aty­
kę wyolJrul!! sobie można tum kla-

60 
W6wctll to odb,·' !ol. '!:mn,. ltrajt 
n,uCllyeleldC, tal. demolll\lneJI I pa... 

chodów. Idóre I.mUlIII.)' Wladl. se.u. ­
cyj~e do odwrotu... 

Wyrazem pa$lęI7UJ~('foj fad,y1lal1ucfi 
ZNP 07l Kooer"" p",c.1!:0J:1Cln7 1.0r_ 
l&JIhow.n,. w 1939 roku. Kontr" 
ml.1 nie tylko ch.r.~ter ped'ro,IC!­
ny •• le Illkie Ipolecmo _ polJtvc;ny, 
W zdecydow&JI7 s!)oosÓb pOstulo ...... 1 ou 

• 

Fot T. RYN 

Nr 411 (%115) 

Nowy film Czuchraja 
.yc)'1:Uj"C1 w roduju "Matki Joan­
ny". A kJ6clłoby się to z tym. do 
CUl O ~clU"al nas prz,Y7.W)'czaił, 
j'ko .utor ciepłych. kamM'a1nych 
filmów o unuciach prostych ludu. 
Praki ludzie. zdanenla. jakich tysią 
c:e, ooddennOlk'. t.o je:łt JejI;O klimat.. 
,.Ballad. o żotn!enu" I "By1 eobie 
dl!ll!łd I baba" ut .... orzone &I z mate­
rii powszednlOlkI. Sens w ykonys­
tania tytulów wyramie wllkazu ją­
c:ycb n. Intencję "poel;rtowanla" 
powszedniej nee:zywistŃcl wyraźa 
się w przekonaniu - taka codz.ien­
noet jest pr"awdz.lwa I pIękna 
w arta ballady. 

Film " Byl lObie d:rJad I baba" to 
opowieść o trdu d woli' s1aruS;t­
ków, N k t6re składała się praca. 
w,YTlI!ez.en l • • malutkie . robleje. wy­
chowywanie dzieci. Bylo. podobne 
do wielu innych. Charakterystl!cz­
n y jest sposób , w Jald bohater wy_ 
rata sw oje credo tyclowe. OOtwiad­
czenl. narut..jąee 1.t.am1. CJ:yo.\ to 
podobllie jak ludowa mądrot~ - w 
przypow iekI. 

Młodym, któr7J d omaaall .ię, by 
" dz.iad" potwlerdz.il tezę jakby wy­
j ęte ;t tea.kI zobowi~. te ~ u ma 
ws7.YSC,Y powInni byt SZCZ(Aliwj" od­
powiada meta.lotl!, o ~Ie. 
Pn.ed zejściem z dn.ewa, by .Iii1ać się 
C7lowiekiem. maJpa l.alimuoiła się I 
poczula nlosz..czętllwa. W tym mo­
mencie przerodz!la się w czlowieka. 
Smutek więc był początkiem ludz­
koki. Kto wie co z:n1LCZ.J' byt azcze­
tUwym? 

Czuchraj dy:o;kreblie na.s:z:kieowal 
s woje postacie, które w wYTably 
.p(lSÓb nawiĄzują do rosyj&k.lej tIra­
dycjl llter.cklej. 

FUm )«It nU1COł11 rullam1. WI­
dać w nl1'4 całe konkretne kodowis­
kc. Nie zawiera trle lymboHki Ue 
"Ballada o ~Ienu". Cał04cią wy­
rata pytanie. które . tanowi R:nIS u­
twON . Cl::y ta.lt wyc14da uczękle., 
mUołt I obowi~ w ludddm tyciu. 
JejU się cUowiek myl1: prze:!ywa 
więcej klęsk n it J:W)'clęstw i umie_ 
ra w połowie dwgi. Pyt.an1e sfonnu­
Jowane w .~urdaltly Iposób. Tak 
poatawlone Jat w k..lnle CZ}'TM n~ 
wym, a le wląte w jeden nurt pro­
blemov.')' utw6r ~uchraJa " docie­
kaniami Ant~donle&o czy BeTimap 
na. 

R6t.nlca !ednak między Czuchra­
jem • w ym.lenlonyml retysel'aJ1\i 
w IdeeM. jest mimo te ws~.scy 
trzej kon,Y$taja z podobnych środ­
ków technicznych t poruszają zOli­
tone prtlblemy. Wynika to l. róŁnicy 
punkt&w wyjścia. z zalożeń. które u ­
ksl'!tałwwały się w tradycji ldnema­
taeratli zachodnk:h I r~ieckiej. 

I a t 
ZNP 

zml.l1,. UltroJu ~lICUIeJo, 1rt6r,. ba_ 
muje :01..,6J oJW: .Ł.1 I kultury orat 
rue ł!)ny JI !)Ołt~wi w dz.iedZlinle 
nauet.nl. I w,.o::bo .... nl •. 

W okreaJe hil1łroWłllrl.J o1o:UIH-cJJ 
ZW~lIzelr; N.uCll"Oelriw. P oIsldea:o 

dtl. l. w podziemlu J.ko T.j.Q. a r· 
ranll.cJ. N,uclyelellk.. Na C1:łlle 
TON , t.U w YbItol czlo"kow"le lewic, 
nlluCZ.1deił'tdeJ: Zy!rtnlJnt Now!ck, 
Cle,Z • • W.1elłCb. Teofil W"IJeńlk!! K.­
l !m lul M,j J W.cl. w TUłodl\leckl. 
O,:DmOI\ Euhlll or,anlucJI zwlĄz­
ko"',j w tym ckr...ce b,.!. t.lna 
oJwiu • . T.Jnym n.uc1\lol,m obJ_to 
pon.d 1.:100 1ys!~,. dlleci ne poll~ 
mJe nlr;oły 1I0wSleoch.neJ. J)OII.d 100 
t ...... ,.. ukołaclt łrlld..n leb I nkolo 9.000 
"III' . ~koł.cb w )"il1.7cb. N.u~7clel e 
prowadtlll .kcję pol!tyeUlI I ołwi.­
to,.. Ił. teren.ch obOl6w. IWl.."CU 
Jenieckich oru ,I. nilU t.kle do w.Tkl 
zbr,\neJ 1: hll!l!tow,'itJm okuo.ntem. 
OIla .CZI Iwl.,;kowl rOlw'l jllli r6 ... • 
nlei ty wI ddll.lnott: l)ol ltyc!o'l t 
ohvi.to ..... -pau II(t.nlcaml kra ju. T y­
s.J 1I~e o'!arnych I Ideowych n_UcIY­
e!.lt 1 .. lnelo w ..." lee tbroJbeJ I ... 
hltlerll ..... k lch kAtowniich. 

w St.U;tBJE POLSKI LUDOWEJ 

Od pierwszych dni wolnośei nau­
czycIelitwo polskie stanęlo do odbu­
dOW1 szkolnictw., do pracy dyda­
ktyezno-wychowawc;tej t ~DOłecznej . 
W 1945 roku rOtpoclyna d1.lalalnośf 
Z.ru.d Główny ZNP, który wvdaJI! 
ode~ę wzywając~ nauet.Yclęll dl) 
Ścisłego w,p6łd1.lalanl. :z władzami 
Polski Ludowej. Jut w plerwnych 
lat.ch odbyw.j~ ale pierwsre kon­
gresy pecfagogiune poświęcone o­
Draeow.nlu koneepeji systemu 0-
śwlatoweRO w Pol'ce Ludowe] Spo­
leczno-polltynn.. ped.gogluna I 
ekonomlcma dtlalalnośf ZNP I nau­
rz)'debtwa system.t\,·emle wl:r",'ta­
la. Pracownicy GAwl. y coraz aktyw-

DObrym pn:ykładem może być po­
rÓwnanie dwu ekranlz.acjl .. Hamle­
ta" Szekspira ; radZIeckiej I angiel­
skiej. H.rolet OliVIera był to mistrz 
autoanalIty, bardzo freudowski. W 
tumie raduecklm natomiast - I Y­
nem zabiteio króla. pretendenlem 
do tronu. W odróżnieniu od oUvle­
rowskiej wizji wBllti instynkt6w K o­
z,incew stworzył dramat wladly. 
Psyenologię u.stąplł socjologią. Nie 
z.naczy to wuJe. by retyser r adziec­
ki wyelimlnowal hamletowskie we­
hania, wewnętn.ne. konfl ikty. On je­
dynie inac:tej rozłożył akcenty. I t o 
jest właśnie rótnlca punktÓw wyj­
ścia. Rad;tieckleh twÓrców Interesu­
je czfowlek widziany w obsternej, 
społecznej perspektywie rzucony n a 
n ill nie jak na Uo, ale w nill wroś­
nięty. 

Różn!l.'a tradycji jest nJe tylko wi_ 
dzeniem jednej rzecJ.}' l. rÓżnyeh 
,tron. Młody bohater !ilmu .,Był '0-
bie dziad I baba" I bohater ,.Kr1.YkuM 

Antonlonle30 przetywaj, podobny 
dramat. s. pos~odowan, stron, w 
roJ.bltym malienstwle. Włoski r obo­
tnik por1.Uc. prac~. wędruje . by 
przytłumić nieuezęście. pi'usuwa się 
w wielu epizodac:h Jakby n . zew ­
rl ątrz normalnego tycia, na je,o tle. 
Rosjanin praeuje nadali "wyciąga" 
norm~ , nie dla tego. te w Zwl"t.ku 
Radzleek im ludzle Sil ln8e_j n ie­
S"l:cr;ęłllwt nit we Wlanech. Bohate_ 
rowie "Zaćmienia" Antonfonlego 
ez.y .. Pnygody" ciągle nuk.j, nC%ę­
ścia. chl.'ą przeb!~ mur obcości mię­
d1..J ludźmi. DemonstruJ, swoje u ­
gubienie .• Dzi.d" z filmu C1.uchra­
Ja problemów takich nie p rzttyw. 
zupełnie. Te! n ie dlatego, te tycie 
jednosłkO\\'e na Z.chodzie J w Zwi.z 
ku Rad1.(ecklm ~d7.i się rótnyml 
praw~ml. Moment z.8ł\lblenla w 
,.ZlIcmlenlu", "PnYlodJ.ie" 1 ~K.rz;y­
ku" jelit łlepym zaułkiem etykI. w 
której alowlek był traktowany 11'1-
dyw{duallstyc1.n!e. Zjawisko to kat~ 
lICC1 leolofOWle określ.ja j.ko .,ul­
I'Ublent. Bo,a przet "lilowe popń_ 
stwo Zachodu". Brak poczucia b IJ.­
nad;tlejnołci w ntucl!! radzieckiej 
jest symptomem spontanlez.nego l'O".I 
woju norm etye1.llych. w kt6rych 
kryteria dobrego I uego postępowa­
nia człowIeka :r.aw~ze są odnlelllone 
do społeueństwa. Wartośt lud1.kle­
go tycia mlenona je~t wkładem w 
dobro ~połeczne. Ludzkoś~. spole­
C%eństwo. 1.'%1 wlęc@j konkretrle łro­
dowJsico j.ko układ odniesi enia war 
toAcl tyci. eliminuje te lęki, k tóre 
przet'l"wajłl bohaterOwie Antonlon le­
«o. Jedna t końcowyeh scen filmu 
Czuchraja. styp. po 'mletcł dziada . 
uwiera ocenę jelO bcla "pod kłltem 
wkładu w tę ruCZTWlsto'ć. kW"" n a 
co dzień oddrchat Trudno brłoby 
sic zd('cvdowa~ n.wet nil. na8Tobko­
w~ n.ols w styl\l "Nie wszvstko n­
ro!era", tak to bylo ocz7wl~te. 

J ERZY CIESLAK 

niej włączaU .Ię do budowy Polskl 
locjaJistyeUlej. 

Najwięklt-Ił zosluga zwląJ.kowcgo 
n auczycielstwa jest luztaltow.nie 
loclali. tycznego. oblicza polskiego 
nkoHtktwa i IOcjallstycznej świa­
domości apolel.'zeńlltw., reaUucja 
prOiramu rewolucji kulturalnej w 
kraju I niezwykle aktywna dz1ałal­
nosć społeczno-polltyeUla. O posta_ 
wie członk6w ZNP świadczą dobil­
nie Ulane powuechnie fakty doty­
uące up.rtyjnlenia I u1polel.'znJenla 
nauc1.'yc1eli. Obecnie prawie co tue­

ei n.uczyclel jelt ez.łonklem PZPR, 
• ponad 200 tysięcy pracowników 
oświaty I n.uki bierze nctególnle 
aktywny ud:dał w rM.nyeh pr.cach 
lpołec;tnych. Jeat to tskte wynikiem 
bog.tej I wnechstronnej dziaJałno­
tci rozwijanej pne:t ZNP w Pobce 
Ludowej. 

Tow.rZ)'1"Z JÓteł Cyrankiewicz ni 
VIII Kra jowym Zjetd1:ie Delegatów 
ZNP stwlerd1.U ml~dt.Y Innymi: 
• .Nluuyclelstwo polSkie ma 1.8 lO­
b" dlugą I pl~kną tr.dycję walk o 
ołwlatę w Pol!ce. W pnewdaJ"cej 
wlększoAcI bylo ono w nanym krl­
ju pionierem POltępU, bojownikiem 
o wolność jedno.stki i wolność naro­
du. Ikutcctnie pneclwSlawla!o .ię 
uborcom I okupantom, stoczyło nie­
jednl\ walkI: przeciwko dyktaturze 
s.nacyjneJ, broniło Slkoły prud u.. 
lewem wstecznictwa._ 

_.NauctYl.'it'l poi-ki b .... 1 I jest ner _ 
mJerzem postt:Pu spolec1.nego I kułp 
turałne,o, co obecnie Uumaczy ~lt: 
n. n.kat jlk najctynniejszcgo rel­
!l1.owani. wJelkleh Zadań budownic­
t wa .0cjalls tYI.';tnego w Polt('il". 

O chlubnej przeszioścI oraz o 
aktu.lnych I przy,z.lych zad'nlach 
ZNP mówić będziemy na akademii 
centralnej :z okujl "Dnia Nauczy_ 
ciela" i na uroczystościach tereno­
wych. 

MARlAS RATAJ 

wlceprClU Zarz. Gl ZNP 
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WIESClE LAT ,"ceny na­
rodow~j obflluje w \Y5Ią­
ce najr6tnorodnleju.ych 
wspomnień I anegdot 1: b­
cia teatraln~go. Jak w wo­

dewilu przewija się przed ouyma 
uytelnika śmiech I lza, nleodląnne 
towarz.yszki aktorskicI;o tywota. 
Prawdziwa wielkość graniczy ze 
Ślnleszno'clą, wzniosłość ociera się· 

wy nawet na scenie. Tolet cenzor 
Majeranowskl knal zmienić libretto 
Scrlbe'a nie chcąc odpowiadać za ... 
kr610b6jstwo! 

NAJPIĘKNfEJSZA JEDNAK 
SWlNlA 

Na przedstawieniu opery Webera 
"Wolny Sluelee". w czasie zaklina-

WIDNOKRĄG 

,Ię na taką Interpretację arU, Jaką 
po dzień duslejszy s lysz.ymy. 

(,DZlE NIE BYt.O TEJ "IIALIU"! 

Zanim west.la na scenę Tea\ru 
Wielkiego w Warszawie, wystawio­
na zostala na ~stradzle wileńskieJ. 
Jeszcze za swego tycia Monlu5'Zko 
doczekal się setnego wysllwle.nla 

Str, , 

PolskIego teatru rok lubileuszow y , 

POSROD DUCHÓW lEA lRU I OPERY 
o najbardziej przyziemne sprawy -
zwyczajnie, jak na ~cenle. 0\0 kilka 
zabawnych I tragicznych historyjek. 

8LOJQCE ISKAIIARU 

Bogusławski napisał 'melodra­
mę "Iskahar" z m\.llyką Ellnera, 
umyUnle dla grania jej w amtltea­
trze na efekt - pisze Karol Estrei­
cher. - Wywolała wll!lkle wraie­
nie, szczeg6lnle na pierwszym pn:ed­
stawieniu, którego publicznoŚĆ przez 
calą noc 'Z ujęciem &Iuchala tak da· 
lece, te gdy w akcie o :.tatnlm m lalo 
&lę pojawU dońce sztuczne, pubU. 
CUlo~Ć, doczekaw<sZ,)' .witu, ujrzała 
na łi:oryzoncle sceny naturalne słoń­
ce. rOztaczajlIce swe Awlatło ju· 
IrzenkL 

Byl to fortel Bogu&lawskle,o, kt6-
ry nie mial pieniędzy na zalnseen!· 
:rowanle sztucznego s106c8, przeclą,­
Inąl więc spektakl at do rana. 

TEATR JEDNEGO WIDZA 

w tlanycb eus.ch mam,. ,.teatr 
l~c,G aktora". półtora wiaku "mil 
~uył 1111:.. teatr J&dne&,o wid1.&.. 
Oto, 00 plne JaD Nepomu~D Ka­
m:1Ukl. pili n. l dyrektor tutu,loe) 
truPT, "'rcbowanok Boa'UlI~WIIld.,o: 

.,pnybralem dG aleble kltleu .tu­
detllÓw, kilka kGb!et. Il)a.ko ... llem Oli 
W'Óz kortYfIlI: l z tern pułellem IIi w 
..... i. t. J eteU .cd~e był jarmark akl 
lub uJ.~, ,tdU.my przy od'!OIoia 
bll:bn6w I trąb. Raz d.J., mt zo.l:, te 
w któremA t.qm ","utenku bedz!a 
Jarmark. R ouy].a m lMl okollcznycb 
dworacb afisze. upraszam lIa teo I D. 
ten dr.:etl. Przychodu wiecz6r, oie m. 
n!itogol Narestcle kolo ósmej zajei_ 
dia jakU POl~y _łachcie u.m ~ 

<JCJi, płaci za lote tn,. dukaty I opa­
ko_a.ny _ delia z wl.1C'1urtlw udada. 
Ledwlełm.y jedeo akt upchali. a da­
lej .0.1 rusz. bo mróz diw •. K.ulem 
pooDlełl: kortyne, JtaJ~y o.pM.eclw 
owf!o&'o uJacllclca, •• damy I t.damy. 
nl.chcic lię łmlej_. at Il ę za boki 
b!en.e. narestcl_ wyla-d VI wJlezurach 
u IWoJ.j lot,. I mówi: 

_ "e!eny mlll: to. iełcle mnl. __ 
mego za ca 'e pubJłcum eslymow.ll, 
prOlozę. tu m.cie. zatM.eJcle alę" - i 
dał oa.m 20 dukaŁów w zroc'e. OCIPIe-
1'0 <ldiylem, a w tyelu nJl'dym si4 
tyle nle kl.nial. co wówcua". 

N[E STRT.ELAC DO Oł..OW 
KORONOWANYCHl 

W opene "Bal maskowy" lest 
scena. w kt6rej zl)rodnlarz atuela 
do króla. Ale policja nie dopusl.Cza­
ła zamachów na koronowane glo-

nie duchów przebiegają prr.ez scenę 
zwier~ta, mi~d.zy Innymi dzik. Po 
spektaklu zapytano ~dziego Glu­
chowskleio, co mu się najbardziej 
w operze podoba lo. 

- NajpIękniejsza byla ta świnia, 
co leciała przez scenę I fiu! tiul og­
niem z pyska zionęła - odparł me­
loman. 

MARSZ. MARSZ DĄ8ROWSKJ.~ 

,,Halki" w dniu 7 patdd.ernlka 186S 
roku. Ostatni ru Moniuszko dyry­
gował przedstawieniem "Ha.lkJ" w 
1870 roku. W 11135 roku odbyło się 
tysięune przed.Jtawienie "Halkin na 
warszawskiej scenie. I 

Po raz plerwny Ulgranlca zoba­
czyła ,,Halkę" w 1862 roku w KI­
jowie. W cztery lata póiniej wy· 
Itawiono ją w Pradze I Moskwie. 
Następnie oglądają ,,Halkę" w Tynt­
sie, Rydze i Ulie, gd:r.ie w roll stol­
nika debiutuje Sza1apln, W 18112 ro­
ku opera dost:1je się do Wiednia. 
Niebawem grają, "Halkę" w Ljubla­
nie. W 1110:1 roku opl;'ra zostaje wy· 
stawiona na scenie Manl1atan Ope­
ra w Nowym Jorku. rdZpouynając 
triumfalny pochód dzieła Moniuszki, 
oi1ądaneio po dz.U dzleń w pięt­
dziesięciu miastach dwudziestu kra-
Jów weio jwiatL aa 

Wnętrze Teatru Wielkiego 
Jot. JANUSZ CZARNECKI 

W 19S1 roku profesor Emil Klpa 
odkrył nieznane fra.menty poematu 
Wlodz:m1erza WolJ;kieto "HaInka". 
zl<lione,o do caukiej cenzury w 1844 
roku. Bohater poematu. Janun. 
.dachcic I poohala. pOkochawszy G6. 
ralkę Halukę. ~Iubi. ją pot.Jem­
nie I przekrada aie do Le,lonów D~­
bCGwskieJ(o. ZOila WiaJ,.c w domu to­
De I m.lutldm synkiem. Powróe.iwslY 
po :'ampa.nii o.pol_o':"klej. dowl.du_ 
Je i;\1I:. te jeto matka kazała h.}du­
kom nćwlnyl: o. jmlerl: H&lnk~ 
wru z dr.iecklem. J.nus.z morduje 
maUu, J pQpehLla ... mobóJ_t wo. Fru­
menty poematu wykotznbl p6:r,olej 
Wollild do llbretta w apert.e MaojU$Zoo 
U Przed świętem polskiej kultury 

Lrbretto do .. Halld" pluł Wolaki 
pod wra.ienlem chlop;:k.!aJ r.bac!! .. 
1~ roku. Opera ,potk.ła lię I en· 
tuljaslycz.nym 'Pf'l.yjęciem publlCUlo­
ici I z ostryml ata.k.ml pIi:.r~y J ,... 
eenzentów muzycznycb. Poeta Xarol 
BaUbkJ phal: "To jNt widelcłOl!ć. 
I ironi •. I zemsta krw .... a, i lnrle tYM 
podobne łotrOlOt w ... , Poematy c.zy C)tIe.. 

ry w Iym ducllu zdanlł'm me"" III I 
Illelog!c.zna (bo wleołn!ak Ich nyta~ 
Bn! ro;um1el: ałys7.lUI,.:b lli. będ,zleJ 
.lbo lt.kod1J ... (J'dyby to IiłJ'uaI J ro­
zuml.U), • 

1JroCI:Ysto.eJ !GO-leda lceny narodowej I Teatru 
N:..rod.oweł"O oru otwlU'cle Teatru Wlelkl e,o obcbo­
Ibo"e będlł Ilłe..oJe, ltaJ"O się wielkim 'więlem pol ­
udd kultUf')'. 

mJ sł06u'" Gorldel'o", .. GJodem I pr&l"Otenlem" 
10DI:lIIO I ...Birbar, RadliwiUówo," FeUńakle,o 
Iw objeuble): Teatr,. dramatYOSne wo Wroclawiu 
1",..6 tH:I~ na. sceole Teal.ru Polaklero ,.Kordiana" 
Słowackle,o, • D. kameraloeJ - ,.pierłole6 wiel­
kieJ dam,." Norwida. 

We ~Iystkltb teatneh w eałym kraju 04będłt alę 
Impres,. swlłt~ne , urOlct;yltoicla.mI ,IublteunoWl'ml. 
Teatr Stary im. Heleny Modrtejewsklej \III' Kra.kowle 
obchodllł w paidziernlku lOG-lecie obkaia pnu 
Stanl~lawa Kotml.na dyrekcji t.eJ pllu:6wkl, CQ dalo 
pocl.łtLek nowoczelnemu kierunkowi na plef'wste; 
krakoWllkiej scenie. Teatr Po lski ... PosnioUlhl. wy­
budow.ny w 1875 r. se skladek spolecseńshva wtcJ­
kopolakleco. Olbchodr.l(\ będzie wkrótce ,we 9O- leele. 
Z tej oka.z.!1 odbędue się premiera ,.MuchoU .. ,.-ru­
be&,o • sprotne,o" KlI5pN)wlcsa oraz suJ. naukoWL 
Teatr Polski w OYd&,OIIIC11Y. Uory rOIlPOCSllI 'WIt 
cblaJalnoś(\ pn.ed 45 laty. .wlęcle będzie wr:u 
I opcr" I operetk, tO-lecie reaktywowania IweJ 
d,lalalności powojennej. VrOClyltość ta będzJ.e po. 
I"taon. I premier, sdukl Romana Brandstaełt.era 
"zmlcnch demon6w'". W ,rudnlu SS-lecie 
pleł'W~Ke, dyrekcji St.erana Juana I !O·lecle je,Ol 
imltrcl Clcll: będzie Teatr Ateneum w Warnawie. 

Cenlralne W'oC$yatołci odbęd, 1111:, oczywiście, 
w muracb spadkobleroy wlelklcb trad:ycjl - w Tea .. 
tue Narodowym w Wan'IIAwle. ktory wystąpI 
'Ii "Kordianem" Slowacłl;lego. 

A w JtdDeJ ree=zJl rmuyct:naj pl­
uno Q MQI1!unte: • .zaMclaokOlwy ar· 
,wata. zac:oc:kl pOCJoCIwteoe. ~a JaJCo 
muzyk. n.d.Je &\ę tylkO na domowy 
uż.ytu, dla l:IIllnu 1 wotn!ców_- , 

SZUMIĄ J ODt.y_ 

Teatr:y w całym kraju w dnlaoh U l 20 Xl Wl­
st"pl" Ile .wyml tlljclekawnyml puedatawlenllod. 
pJ'uetlt~G sarowoo utwOł'1' kluyki pobkłe~ 
l obcej, j1k i utwor,. W8półez~nyoh au!.orów 1'01-
Iklch I obcych. 

T~nor Dobuki, wykonawca roll 
Jontka w prapremier;le .. Halki", 
skarf.ył ,Ię na brak efektownej dla 
niego .rli. Na Jego naleiana Wol­
aki dopisał \ekst "sz.umią jodły", a 
Moniuszko dorobU muzykę inną nit 
znana obecnie. 

_ ZaakompaniuJ! - wołał tenor. 
- Ale ole tadne tam tempo do ma­
Z\Irka, tylko wolno, amętnle, do­
lenie .• 

- Ha. mote on lepiej rozumie! 
westchnął Moniuszko I r.godtU 

Wreucle pięć teatrów na Zlemlaeh Zachodnich 
t PÓłnoenyeh obchodzlt będde !O-Iecle swej dlia­
łaln(łjcL Teatr DolnołllfSld w Jeleniej Góne wy­
.łJtpl , 'ej okazji .. premlerłt ..zelllllty" Fredry. 
Teatr Im. Ja.u.ela w OmtTIIle Apreuntuje .. Dor· 
IIty6lklelo" Słowr.ekie,o, a Teatr Ziemi Opola:kleJ 
w Opolu ..spalimy modne" Bocuslawskle,o 
I ..Noe lla!.opadoWl\" WYlplanskleco. TeIluy dra­
matyczne w Szcseclnle WYli.ltPI", Barbarll na­
d.z!wlllówn," FeIi6~kle,o I se sztuk, ..snladanle, 
obiad. kol.da" And"eJ. Szypulskle,o orał .. Dlle6-

Na ZaO_lcoie S!!ell,. narodowej uatry przypomn" 
nam przede wuystklm repertuar kJaaycztly, 
"c: tycb dnlaeh będzie moina .zobaelyt przegllld 
pobklej klMykl od KocbanoWllkleco przej: Za­
blockle,o, So&,uslawskle,o, Fellńlkłego, at; PO 
ut~r,. WYlIpla61kle,o 1 t.erOttl.lkle,o. Spośród 
plsusy epoki romantyC".l;neJ naJl:'tęlcld na aflslZI.cb 
pojawi .Ię onwl~ko J. Slowackle&,o (lO przeWIta­
wleń), nutępnie Frcdry (8 Ill'tedstawle6), Dogu­
słaWllkle,o (6), M1ckiewlcsa (6). Wyu,la6.kl repre­
sentOwaD7 będlie ,16wn1e .. Welelem" . 

Po klasyce na drullm mlejsou zoajduJ, Ilę pol. 
skle ntukl WlPólClcsne: St..Inlawlklero, Rół.ewlcr;a, 
IUro!"a. Szypułsklego 1 BordowlC1la.. 

KI ... ykę obCIl representowd będo\ Molier. Goenu~, 
Gorkl. Maeterllnck. Najwięcej ujrzymy utworh. 
Szekspira, 

Na ~ło wvpólczesnych utu" obcych wysunąl ,Ię 
DuerrenrnatL 

Kiedll billem jełZCu obiacu;qcvm No gór.ze ojciec deliJtotni. zopu-
mlod\fm chlopcem, mol rod.zice mo- • kol w jakid drzwi, j mów "odko 
rZllll dla mnie o .0Hdne; urzędni- się uklonil "ruba!owl, klóTL' siedzia ł 
c~ej korlerz.. przll biurku i wcinal pękate sCTdel-

Pewnego dni4 fafuł "'nąl mnie- ki z buleczkq. 
ZI1 rękę i zoprowocU;il do wielkiego Grubos f'I\lal pełne una ;l!dzl1lia, 
biura. w ktÓrl/f'll. mml zolt1tUlić fe· więc nie zrozumiałem co ehcial po_ 
/col drobn.q ,proWf· wiedzieć o le' totu' zrozumlal 

ObI/dwaj ubroliłmll ri( narannie ' 
ł ~e 'tczegó'ntml JUlmGucze-nlem. - Nau naczelnik ur~łdu;e' fta )?t1.r-
Ojciec mial na lobie IrZ1/ćtoiercio- teru, lDSZIIIClI nac.zelniclI ur~ędu;q 
WII 'IlordUt i kołnil!1"~k tllP'U Voter- na pOtler:te. l lak potOinno bllĆ. Na· 
mordl"!', ja zai tkwi11m to moich ezelniclI ni. powi"'nl chodził po 
najpff/cnicJUlIch p'pl/kowl/c" ,pod_ IchodGch, bo 10 ich męczII. 
n!Gch i ci.mnej mGr\fnorce. Mój ojci.c u\DQinte obler1.OOtDCl1 

Ojciec przllgotOtu(ll lobie wn1/rl· auędnikÓtD, potem pl'łmolił wzrok 
/cie paJ,lerll, jakie w 111m urzędzie ftG mnie, '" Jl!fIo tworz promie-nioUa 
naleiolo pO/cOZGĆ, uczęlciem.. 

- Ifo Iq zolqcmłkł do mojej IPT"'- - Widzisz, 1'11"-. to jut flicie -
WI/- powlltdzial. f'OwleQial z uznaniem, a Ja zrozu-

Po czym do gl6umego mlqczonlka m f.tl lem, ie 10 umanle l.qczll nę I 
prz\fpiqł ~jniiczl!m pięknl/, prawie nomejq, ie I jego IlIn zaltanie. kie· 
.rupelnl. nowlI blulknot zielonego dlll d.zielnym urzędnikiem. _ Sie­
koloru. dziu ,obie' ;:a biurkiem, ołówki U'm-

_ A to, mdj IV". je," .zahlemik perujeu, a lbo gazetkę cZ1ltoSZ. Wol­
n.aju.'abtiejnll powiedział do "II cł Inlodonie prz1fYllesie. Opie· 
mnie pouczaiqco. - Pamiętoi o tym, prZl/U go, feteU hCTbo!o nł~ bC'tU1e 
pdJl III som będztea.z ut.zędnOdem. gorqca. A huL .. "ie ZlJ drzwiom! czeka· 
70'1II".e naleill dbftt o .zalqcZ'llikl. jq, czekajq. c~opki Ul lapach TIlIUł, 
A teraz w droq,! krew ich lole'IDa. ole I:zekojq. A tli 

l ".lni n.aHep~~eh przecnu! ru- urzC'dtljelz, brarie, jak ce30tZ Fran.· 
u"rjlmll do uT.rędu. ciuek Jdzef. Alba Jak Ludwik 

Jut przll UlI"Jlciu nalknęlłłmll tłę Crll!1"1!;OZIIl. Przvrzek",ij svnu. że nie 
na pierwszef70 urzędnika. łpraUlt~.z mi zawodu. Tak b llm 

_ Dtie1\ dooobrll szonowonl!mU chc/o l cię widzieć na pc"slwOWJlTll 
ponu _ ukłonU rię ojelec. - Cheiol- 'IanOll)llku ... PrzllTzeko~zr 
b"m. 3ię zobocZIIĆ z panem noczel - - Przyrzekam. tOIU.!U - powie-
."i"'l!m. drialrm 
Uuędnik worknql col, CUI'IO nie Zeouli§mlł no parter i ojciec mo-

:l'l'ozul'l'llalem, ale latul dO$konalc wu zacząl 'lIIkoć nO.'zef7o naczelni· 
:trtlZt/m!t:t1 ł ~ar.z'lli.fmll W-'t"(nnl! '"' /c.1l f,krelnrk" ,,"/jnkilll, te pali 
po schodo('h nl'l ."iqle piętro. Tom nacz~lnlk wll1 .~ie .łpOŻlItoa łniodO'· 
UT.7('rln'''O'li w\fż31 urzędnlell tej In- nie, Pou'jedriO'la, że możemIl tJllq!~ 
Irl/tucJl. , o:aco:~kot. Kledll latd przl/sunql 

,obie krzesło, %U1T6cilo nam Utu(lgę, 
że moiemIl II-.fiqlć na korllcar:nL, 

WII.zliimll fla kor111ara. 
- Trraz jui wldzbz, jak lo do­

brze bllć naczelnikll:Tn - powie­
dzi.ał tatui. Jertd tu panem, 
KTólem.. Ce!arzem.. Slliadanko ci 
pUl/fllo'q, ZjełZ. Cl/garo Ulllpalł!z, 
Porem przlljmujeu inCerelonCów. 
Pruglqdasz popierl/. Cza.em col 
podpilzesl:. Zaglqdnieu pod .pód, 
CZłl ~alqemlkl 3q to pMzqdku. Pie· 
czątkę przvbljesz. A nie .podoba ci 
się cZ1/;aI "ębo. oddle.z go na no­
Itępne piętro, albo każesz mu 
prZ1/jlć za pół roku. Co et kto .zrobi? 

- Toturiu - odezwałem lię nie­
łn1.lalo. - Może on już zjadł 10 .łnio­
dnnie1 

- RIO? - ocknqł się o;ctec. 
- No, len cholernIl n..aczelnik. 
-Pan naczelnik _po_ 

prawił m.ni~ totul. - Nie, chllba 
iuzcze nie zjadl. Dlucugo mialbIl 
rię Ipi1lZlłc!1 Pamiętaj, mo;. dziee­
ko~ !zonuiqc\l się urzędnik n iczego 
lIje robi Uf poipiechll. WJZllltko w 
żl/ciu musi dojrzeć. LI(dzit doJrze· 
wlljq. SpI'o.'ID1I dOJT.tewojq, Swlo, 
dojrzt!'toa. Papier to nie slomo, po. 
pier nie ~pldnieje. No wUll,tko 
Irzebl1 czekoc. 

Tak więc odczektllimV j.azez. 
troch, t mój ojciec :mowu zapukał. 
Sekretorka mruknęła col, z czego 
wynikola, że pdn nl1cłclnlk To;rmo­
wio telf!fonkmie z poniq baTona· 
WQ. 

- Nleeh pan to zostawi _ powie­
d.J:jola S~krelarka. którq mój dobr ll 
ojciec oczorowal nooimi 11\.a"ietami. 
- Przckai, pafukie podanle panu 
naczelnikowi. 

, 

, 
_ Eee ... - zmieszol .tię ojciec. -

BGrdzo dziękuję za u-l'rllefmołł ła­
skawej pani. WoJalbl/T1l osobUeie ... 
Ze tak powiem... Ze 'Względu no. 
łZczegdln!e wain,c załącznIki. Zo.cte­
kam. 2ebll do rqk wła,nllch panu 
naczelnikowi osobikie. 

Sekrrtorka glolno wlI/arw czer­
w(ml/ zakctcrzonll nosc'/<. 

_ Zac.zekam no po.no noczelnlka 
_ powiedzial Ilodko mój tatu.f.. 

_ Pcn no.czelnik jut n tt pTZ\flmu­
je - powiedziola wilnioi le JI.iękna 
IIkTetorka I z hu/c.tem zarrfknętc 
uatk,ę z aklami. 

_ Jak t07 _ zmortwi! .tę ojciec. 
_ Nie prtJ,ljmuje? Dlaczego? 

- Już nie PTzll,,"U)e - 1'owcórzl/­
W ze zloJciq okrutna .. kre/arko. 

_ Nie rozumiem _ powled.tłol 10-
tuj blednqc i ciężko opierając się 
o Jeionę, - Od w"zlIstkic/l. PTZl/j· 
mu)e, a ode mnie n ie prz\f;mte1 

BilI oburzony I m:al Izlł w oczach. 
_ Niech pdn przlJjdzłe jutro -

u4miechnęla się w.rruszona sekre· 
lorko i nawet podało ojcu rqczkę do 
poco!owonia. - W z08aclzie pan na­
czelni PTzlIjmuje tlllko dum raZ1/ w 
tlll1odnłu, w god1ln(tch rannllCh. 

PoulUm\f do domu, a po drodze 
o;ciec m ów mówilamojej przy!.l+ 
10Jei. 

- Mllllę. ie "dll tli będneu: no· 
rzelnlkiem.:r.owiniend prZ1/jmOWCĆ 
C'odzłennie. ZlIcie jen drogie, a m", 
mamy na uffzymoniu licznq rodzi­
n •. SzcnujqCII się urzędnik PTZ1IJ­
mujc zowue, ch.l/bo że jut millo­
n6TCtn, albo PTZlłnojmniej ztęciem 
m.ilionero. 
Muriałem m.u prZllruc, że będę 

przvjmować cod;!lennie, 
Pr2'1/rzcklcm i dO/Tzl/mufę słowo. 



S'roi 

Laureaci nagród 
za przekłady literatury polskiej 

w m_:ku z obraduj.cym w Warnawie I Miedzynarodowym Zjazdem 
Tłumaczy Polskiej Literatury Pl~knej. Stowartysz:enle Autorów "Zaika" 
pr:tytna.ło dwie równorz.ędne nagroc:ly wyróżniającym 5i~ autorom 
pr~kład6w nany~h d?fl literackich na obce językl Nagrody otny­
Q'I.l,: tłumaez radziec:kl, J6w, Osm_nis, :ta przekład Pana Tadewza" na 
język łotewski oru znany tłumacz czeski, Jan Plla~z., Ul. całokształt 
prat.y oad przekładami poezji pali klej. 

W prl.eddzień Zja:r.du doroczną nagrodę polskiego Penclubu :ta pru_ 
1t}ady dzieł polskiej lIte1" .. tury na język obcy otrz.ymał tłumacz z: NRF _ 
Kul Dedeclw. 

,.NAD MIClUEWlCZOWSXIM 
AllCYDZlEł..EM PRAOOWAl.EM 

Ił LAT'M" 

J6ud 0!rm1.1l.1a, Uumaez • .Pana Ta­
deuau" na język IOtewlkl, ma S3 
lata. Nad prz.ekładem . arcydz.le:ła 
poWciej literatury romantycznej 
praeowal 10 lat. "pan Tadewz" wy­
dany msW w lO-tysh::cUlym nakła­
dzie w 19M r. Dzisiaj Jest bibliofil­
u., n..adkolici". 

- Mol rodac,. bardzo lubi" Mlc­
klewicu - m6wt J . Osmanis _ 'IIi' 
t9S7 r. ukual się tom Jelo ponjl 
w moim wyboru i przekładzie. 00 
wydane' w 1959 r. antologii poezji 
łwlatowej Uumaczyłem część pol­
~. VI które' matau,. aię utwol'y 
MIckiewicu, Słowack:lelo, KOIlop­
nlckief, StaUa, Bronlewskielo, 
Iwaszkiewicza, 

J . Osmanil pnełotyt r6wniet ko­
medię Fredry "M"t I !on.". która 
Irana jut była 1'11 Lotwt. 1&0 ru)' 
oru "Bajki" Knslelde,o, Obecnie 
u.mleru pny.~pI!! do przekładów 
aaszych ww6łczemych poetów, po­
czynaj"c od Galctyńlłkl.elG. 

.PRZTJAZNIŁEM snr: 
Z BRONIEWSKIM 
I G.u.czYRSKIM-.· 

W 1~ r. uklzały 81ę: w prasie 
ez:echosłowackie' plttwsze przekła­
d y wlers~ polsldch w Uumacr.eniu 
Jana Pllarta. Pnyja!ń z: Broniew­
skim, Gałczyńskim R6tewicum 
wvnoenn. zainteresowanie PUaru 
QUZ4 liter. tur", W,nlkłem tefO 
jest 011:. 20 tomów poetyc1dch, prze­
łoionych pruz J. Pilarza.. S" t.m 
poezje Kochanowsklelo, StaUa. Tu­
wima, BronlewakleJO, BactyńlJlclelo, 
Gałez:yńskielo, Brzechwy I innych. 

Jeszcze w tym m iesi"cu wyjdzie 
w Ctechosłowacjl ,,zIelona gę'" 
CałezyńskielO VI przekładzie Pila­
rza, ktbry w tnl) roku zako6cl:1'ł 

takte przekład .. Tren6w" Kocha­
nowskielo. Obecnie poeta ma n. 
w.rsz:tacie wyb6r wierszy Iftyryct­
n)'ch Tuwima, znajdzie się wśr6d 
nich "Bal w operu", Nad przekła­
dem "Baju" uukl tw6rca pucow.ł 
pruz 10· lit, unim t.AdawoUła (O 
ostatnia wersj a Uumaczenla. 

A plany na przysuo'!!? 
- Chcę podjąć pracę - mówi Jan 

pjlarz: - nad przekładami w ierszy 
Norwida. Ten wielki I gł~bokl poeta 
polski je.t u nu nie Ulany, a prU!~ 
ciet :zasługuje na popularyzację. 

,.LUBIą TLUMACZYC POLSKĄ 
POEZJF .. ,," 

Karl Dedecius z: NRF tłumaczy 
polsk" poezję od 1958 r. J u t nie 
tylko świetnym t.luma czerp, ale tak­
te UlIWC" nau.ej literatury wlIp6ł­
czesnej I swoje przekłady wydaje t. 
""'łamym lI:omentarzem krytycznym. 
W 1959 r. ukazała .11::: pierw.za anto­
ło(ta polskiej poet.Ji w Jego p!'u· 
kJadz::le - ,.LekcJ. cllzy", przedsta· 
wl.j"cI ·młod.. powojM,n" nas~ 
poet.ję· 

K. Dedeclu~ ma Ju! w lrWolm do­
robku II prz:ełO'tonych z jęt.yka pol­
.. kielO n. niemiecki książek, przede 
wsz:ystklm antololil. M. In. wydal 
antolo(tę polskiej paujl XX wleku­
.. Od Młodej Polski do poltjl _pół­
ezesneJ", antologię pt. "Nowa polska 
liryka", w kt6reJ :znalazło s ię 119 
wleruy 60 poetów wllpOłct.esnych, 
antoloJię .. Polskie pointy". atano· 
wi"c" wybór satyr z naszelo stule. 
d,. 

Obecnie K. Dedeclus pucuje nad 
anto logi" polskiej prozy XX wieku, 
która obe jmie utwory od roku 1900 
do nau.ych dni. 

Teloroczny laureat polskiego Pen­
clubu Uumaczył r6wnieł .,Kordlana 
I chama" Krucz:kowskiego, HMyśll 
nleucUlane H Leca I ,leJO wienz.e li· 
rynne. 

Tytuł artysty FI AP 
dla Zdzisława Posłępskiego 
Foklpoa"e :z:dzllł...... Postęp­

tkill"o dobne ., zn.ne CQ'tellll­
kom n.IRce pisma. Rtadkle u­
jęcia teQlataw, ł'l'l'letn .. łeebnlk., 
nlecodtlenn:r nutraj IdJęć oto 
oeeby ebaraktu:r.tyC'ln e obr .law 
" malowanych" obiektywem Zdzl­
sh_-a Postępsklere . Ale toh,r,.­
tj. pr .. owa leIł ł11ko Jedalł I 
dlll!dt 'll ddalalnoicl artyltyet;neJ. 
B 'eue Oft er.ylln1 uddaJ w popu­
IBI'y!:~jl .dukl totop-aflesnej 
pnn r>rpnlz:owanle kalek toto­
JTl,f1et:nyc\t. • oltatnlo l'ltyanl-
10_1 oddzld n~lI,w.kl Zwllłi­
ku Polskich ArtYIt.6w FctorTltl ­
k/iw. 

Sduk .. fotoJ'ratleln. Z. POBtep­
Iklero mion. JNl nie 171ko w kra 

lu. len tr.kte za rr.nlCII: pnez a­
dalN w lIesnych wyltawacb to· 
tOKr.mów w kraJa.eb europeJ­
akloh I umonkleh. 

W nleddelę 14 bm. odbylo się: 
w sled", lbie Rady Fe.deracJI Pol· 
Iklcb Stowln:rueD FCltorr.llm­
"ych w lVaNlta.wie uroetyste na­
danie tytulu Artysty l\J1ędzyna­
rodowej FederacJi Sztuki Fotr Jr:I, 
flemt>J (F1AP), przYlnan:r Z. Po­
.tęp.klemu w 8",le w dniu 10 
wndnl .. br. w dow/id u~nlln ia 
J~IO oslunlę6 trty.t1unych. 
llJ:~nowskl artysta F1AP Jut 

jedn1m I dmlQ totorraflków 
poltklcb . kt6rym pnyznan" w 
b!d~ym roku ten 1:as~"ytny ty-
tw. 1\1. G. 

WIDNOKRĄQ 

\ 

~o lat pracy pedagogicznej 

$TANISLAW FEDORCZYK 
cutrskie{1o W Rzeszowie 

n.auCZ1/de! Technikum Mle­
Rl/" J. SIENKIEWICZ 

Nr 48 (2:15) 

zdarzenia 
tygodnia 

W dnl • .,h 1ft ! n bm. w woJ. n:eGOW­
~klm puebyw~! prndsllwlelele C .. n_ 
u.I""J Rady Zwllll~~ÓW Z_wodowye.h I 
K ..... t .. ry Gl6wn"J ZHP. ktÓrzy u jmo­
.... all Sl~ ua.dnl .. nleml współpr."" I 
pomoelll ukł"dÓw p.aC}' I EWI'Ekllw 'Ul. 
wQdowy.,h dl. orr.nlu"JI h.e." .... kleJ. 
w pl ...... :~zym d'lłu pobytu w Runo­
wie oabyl. się n.llud. Z prz"dflll.wiel~ 
'.ml Komendy Chor~1IWi I KombI! MI<>­
dzldow .. J WKZZ oru WOl ..... lIdEkt.J 
Koml,JI Opl"kuńcz"J, n. ktOre, Ofl16-
wlono dot"chcuaow, dJ:l.laln/rit I tor­
m" "'~Ólpr_cY Ukl'd6w :z ZHP. 11 loro. 
tlIłci!! prubywsU ... mielleklej waK, 
r;dzJ.. .potllall 1'I>e E R'd" Z'kl'dOW" 
dyrek"jll t K"mltetem O?!ekuń"zym. \, 
bm. w Komendde Chor.~ odbył. t:I.>e 
nU.dl, podeu. której wysunięto po­
stuJuy pod .d!'e5>tm :rwIlllzkÓW z~ .... odo­
wyeh. wladz ośwlltowyeh I org.nlu"jl 
h.re ... skle, ". tem.t współpr.cy E he .... 
centw ...... 

• • 

• • 
Ił bm. pn .. byw."'" Kldc:aeh f'le­

"'"0"'$11_ P.ń~wowa OrkIestr. 8ym!~ 
nlezll. O.U ch6r. Wzlcly one udzl.1 w 
re~lw.lu pod nll!W~ "Dni S .... I>etokl'lY· 
CIk\oe"'. OI'g.nlzowan,,1II prilfl: ~.mt.'na .--------------------.------------1 O'rklelllr .. Symfonlezn". or1>cle~re dal. koncert. 1>ct6rym dyry,ow~1 anulE 10m· 
tlTos. Ch6r ....,.kot .. t .. H.m.I'I .... Karola 

o młodej kinematografii 
algierskiej 

K.lnem.tOlf1'&1'lI alC!~a n.leł:r do 
n.Jmlodn,.ch II. twiecie. Jej narod.d­
Cl y datuj. się od uzy5J<.nJa niepodle­
,loki pn.ez ten kraj _ od 1962 r. 

·Mimo jednak tak młode,o "wieku" 
jMt to klnem.to.rratla ambitna. odpo­
wi.dajlllca poll'%ebom AI,lerc::z"k6w, 
dla klOrych mm jest nljberdzJej ulu-
blonlj sztuk... ... 

Jeszcz. w litach wallc ..,.awole6-
c::zych powstal7 filmy dokumentalna 
kręc:OIIa przez "czo16wkll:" filmow ... 
Wł.de!wy roz .... ój klnem.tołl'lru al,ter 
alt.llj rOEpoe:;r;lIł all: jedll.k od 1964 ro­
ku. kiedy to w czerwcu POdpis.ny zo­
n.1 d"kr"t outworzaniu ,.Krajow"co 
Ołrodk. Filmowe«o" c..Centra N.tio­
".1 du Clnema Alłenen" łub krócej 
"Centre Natlon.l du ctnem.~ - CNe). 
Doniosłe znac::zenle dla rozwoju kJne­

malo«l'Itu alrierakiej m. ocłonooy 
l'Ównlei w 1964 r. dekret o nacJonaU­
uejl wn,ystkJcb .. 1 klnowyeb, bez: 
wz,l>ę'du na to. czy były wlaanookl. 
Fl'Incoww c::zy Allierc:zyk6w. , 
Ulwol'%onł. w r.maeh e.N C centra­

la w.)'najmu film6w' zawerla J",i umo­
wy Z kilkoma kraj. mi. m. In. z ZSRR, 
Jucosławllll, Chlll.lmi. ZRA. 

W ukresie pl'\XlukeJI widnych fil­
muw C fol C .Iawil sobie .mbltne za· 
d.nla art,.słynnl I Ideo"" .. , o czym 
iwJ.dez. o.krc:cone dotycheza.s w cilll· 
lU Jedne&o roku tnl tumy dłullom ... 
traiowe, • mianowiCie; 

_ "Miody pok6j" ( .. Un" paf:z si 
Jeuno") _ mm trany wyłll.,1.n l e pr%eE 
ddod. kwre mimo takończtnla wolny 
wolniej rui dOC'O>llU ~apomin.jlll o 

łmJuci, kl"Wl., nlen.wlłcł. Film ten 
zdobył I n.lCrode dla mlo<lycb kinena 
tołnJ.IJ n. tełoro'll.nym festiwalu mOI 
kiewskim. . 

- .. Sw!1 pot~plOJl.yeh" (..L·.ube de 
d.mnees"l. rilm montatow,., w kt6-
rym na pod5tlwie m<nolnie ubra.D"cb 
rza<lk.lch. flJekied.:r J_z.eze flJa wy'wle­
tI.nyeh. film6w pokauno uJuvn!enle 
narod6w "trzee!eIO łw1.ta. ... Ich 1',,'1'170-
lueyjalll w.1kll: I zwyd~ .... o. Filmem 
tym AJ,leria bll:dda r"preuJltowa.na 
na f .. Uwalu w Llpuu., 

_ "Noe'" _ film ukazojlll~" tyc:łe 

wSpÓłcr.esneJ Allf\"rll w Jeao .I1BJrQZ~ 
tnal~ych upelr.t.ch. 

N. warnt.de Jen czwarty rum pel­
nomet.raiowy, krc:cony w MaU. z u­
działem zawodowych aktorOw OllnU_ 
ty n. sc:enariulllu Mustafy L.ehera!e. 
M. to być autentycz.na historia pew_ 
nej kolonialnej millji wojskowej w A· 
fryce. Autor seenarjoua pokazuje. Jak 
misja ta Z,ewlęra w !lObIe wu}'lltkie zą­
IlIzki nieuehronnej de.eneraejl kolo­
ni.lneJ. w'"eznll z. motywem .. za~­
blonych iołnlerzy". oraz odd.n1a wew 
oc:tn.ne ~rzecEno.śd mlc:dzY moca~ 
ttwaml koloruCllllymi. 

CN C opracowuje plany budowy 
,m.iastecz.ka filmowe«o". obUezone n. 

EI.pokojenie poneb nia tylko krajów 
Małbrebu, lecz takie reszty Afryki. 

Sl'Ymlnowsk!elfo, I łO\l!Jta l .. rzy Or­
lov.·,kI a 0p"f'Y LÓdEkte, tpiewal trle 
OP"r07W'fl kompozytorÓw poltldeh I ob­
,,~ 

• • 

• • 
OsI.t"lo dyrekeJ' P.~III""",",'" ~.t­

ru \11:1. w. SI",m.""o .... ej w Rz~ 
pl'Ukauta tM:ozpłatnl .. pawtatow .. mu DO­
mawt Kultory "" NlslN dułIII Uo6t ko­
~Iumów teltrelnyen. obowi. I rekwt­
z,.t6w ~nleznyeh. 

Jut 10 Iatotn. pomoe dl. t.J pl.eów-
1<1. Dom KuItUf'Y ~zle m61(ł Jol ""Tt'<"" 
łryeuć t:espcłom tut .. lnvm w p<>W1.e­
ele. WaMo .• by Inne plaeówkl p~pro­
wlddty podobne nmlnenty I EbJ'1e~ 
ne rekw!ry1y pnekualy tym., ktÓfIT 
Id! potrt:eboj .. 

• • • 
Dom Koltu.y RUly .. Stalowa Wol." .. 

dllluym el .. gu poPUlaryEuJe roprodok­
e.Je malust..... lwl.to_go. Obeenle 
eksponowany jest t.m tn .. o:t ""ki z. ~ 
ao ukresu. a mlanowl"le: mallTnwo 
poejutow .. , rOQjlJkl" I raddeekl;. Po­
dObnie j.k poprudnlo. wy"'"""" !>edzia 
.. k,ponow.n. w łwtetllcaeh wydd.ll6w 
tiu,"". 

• • • Od 11 patdElemlk. trwa w WDK dWU­
ty,odnlowy kun ~w .. rytlkow.""ch o.tU_ 
nlo kl .. rown!lIów łwle!!le pUl'!'d.slli:blontw 
roln"eh woj. n:enow.kl .. ,o. 
UC~"5tnlC)' ku .. u ~.poo:n.,. siC I W1~ 

tycznymi do pre", k, Do. na rok: l.nIM 
orn form.ml d:tl_I.lnMet a \1wzclli:dnl,,· 
ni"m specYfiki łrodow!.k wleJ.kld!.. 
WDK zemleru kontynoo"'ae .... pr,",­
nlOiłeI dokntaleanle uC'l'mnlkÓW k:unru 
n. .I'łyeh. kwarle lnych ku...o-ł:onfe-
ren"J."h. ' 

w Dli:blcY poWoI.no ~atrtlo P....,I.· 
..... Rad>e Klubów, IIt6r. ujmIe .tli: 

Pionier • wyzszego wy kształcenia ... 

Ponadto uruchomiono l,Qtytut Fil­
mowy 1 TelewizyJny. w którym kntll 
ci 11111: 60 pnynlyeh tJlmowców (wy. 
bunyeh .. pośród 3 ty,,;. kandydat6w). 
J.n.sł,y~ut ma do (lYfipOzyeJJ boxaŁą tli· 
motekc:. ,dde z«romadzono n.jeelnieJ­
ne oo;;;IjKnic:cl. kinematogratll 'wlata­
wel - filmy F.isenst"ln •. Bunoela. Pu­
dowkin •• Claire I Innych. 

W mleJseowoścl Bab-el-Oued m. po­
wiiń.ć muzeum tllmowe z ..... l.sn' bl­
blioteklll I oa-odlc.Iem dokumentaeyJ· 
'ym 

Ilcordrn.eJ III pr.cY kultoulno-ołw\.ato­
weJ "" klubech IIl11"tkl I Pł' • .,. .. RU"h" 
orli k.wt.mllleh GS. w skl.d Rad,. 
we.otzIl pued~.wletel .. orJt'.nJue!l I In· 
mytueJI zelnte"",,,",snyt'h d1J.lalllooIc::I1 
or.. r01:wo,e", ty.,h pl.e6wek. 

tel« d.lny le str . 1) 

ly. · z której wynło wielu Wybitnych 
praktyk6w, pracuJ,eych w Jtkoln:o­
twie do d.D.1. cbh.Je!ue,o. Nie bn~ 
leli. w województwie rzeuowllkim. 
Prowa~c Krakowskie Pe<I.,olf\um 

Rowid nie Ell:lle<lbal !WeIlO drutiuo 
....-• .rsrtatu pr.cy, j.klm stal się ~no­
w ioay po pnerwie wojennej .. Rueh 
Ped..,orl=y"; redalowIł teu rn.!e­
llecnJk d.leJ. Nintety, rot:ulllce 
wpływy SI1I.~yJnl zn:nlllly 1:0 do eze­
ll.eioweło •• potem do c.łkowite/fo zer· 
wanJa r "Ruehem Ped.,OJlcznym". 
ktarelo r&<lakel. zOłhl. prEenJedo­
na do War.uwy. 

Nie trzeba dodawać, że Rowld by! 
w1ernv postępowym hulom swej 
młodoŚcI. Totd.,dy np. ~siał om6-
wić projekt ustawy ItkolneJ Jędr~­
jewiua, 6wczesnego ministr. 
WRiOP nIe br.kło w tym artykule 
ton6w krytyunych. Odlunlęty od 
swelo umUowlnego ctasoplsma. Ro· 
wid z:włązał Ilę po r. 1934 t .,Cho­
wann,," w Katowicach. Je(o wkład 
redakcyjny w tym pUmie był watki 
I l!itotny. Nowy redaktor dawał tam 
wyru swym pogl"dom postępowym, 
ostrzegaj"c np. przed nlebel:Plecuć­
IItwem pedaiollkl hitlerO'Wlklej. 

We wrześniu 1939 r . wyjec.bał do 

Lwowa, po paru miesiąCAch wr6e1l 
jednak do KTakowa. prowad7.ąc taj­
ne kursy nauct.ycielskle i pracu­
jąc nad podręcznikiem pedagogikI. 
W llierpoJu 1943 r. tOstal areuto­
w~ny; w oboz:le w PIanowie prze­
bywa! do maja 1944. r. Wy",:leriony 
do O§więcimla _ podticlił 10$ wie­
lu ludzi swego pokolenia. Zyl lat 61. 

PilIal sporoj w kr6tklm artykule 
motna twrócić uwagę na rzeczy naj­
w.tnlejszc. W literatune pedago,l· 
cmcJ pozostał jako autor 3 paważ­
n~'ch publikacji książkowych: .. Psy­
chologii pedagogicznej", "Szkoły 
tw6rczej", ,.Podstaw i zasad Wl'­
chowanil" (niedokończonej). Wszy­
stkie te ksląlkl byly w Polsce Lu­
dowej wmowlone lub wydane po 
raz: pierwszy. 

Oczywiście tycie Idzie napn6d, 
myśl pedagogiczna r6wnlet. Niekt6-
re poglądy Rowida mogą być dYlku­
syjne, bo autor nie dotył czas6w 
Polllkl Ludowej. Ale jest w nich du­
to a:lębokich myśli postępowego pe­
dagogiJ., kt6ry starał się prtełamy­
wać bariery szkoły tradycyjnej I 
wprowadzić do nieJ nowe treści i 
metody. 

W cz:nle. gdy reallUlcJa reformy 
sitkolnej wy maga pr6cz Innych ele­
ment6w - stalego podnoatenla kwa­
Ulikacjl nauczycielskich, nie tylko 
zresztą formalnyc.h. warto z okazji 
Dnia Nauczyelela prtypomnlet po­
stać Rowlda. Jego własna droga t y­
clowa, lIi1na wola· w samokształce­
niu budzi niekłamany rodziw. J ego 
praca teoretyczna - pisarstwo pe­
dago&,lczne I praktyczne kntałce"le 
nauctycleli pasują tero wybitnego 
nauczyciela na Jednego z pionler6w 
I nleunordowanyc.h rzeczników wył­
azego wykształcenia nauczycieli, ha­
sła, które dziś rotbrz:mlewa coraz 
silniej 1 realniej. 

Warto te sprawy przypomnieć 
młodemu pokoleniu nauczycielskie­
mu. lfWłutcu w wojew6dz:twie ue-
1Z0waklm, t kt6relO ten wybitny pe­
dagog się wywodrl t w którym spt;­
dz.:il swe szkolne lata. 

TADEUSZ STANISZ 

N1ektóre wt.domokl u.CUTpn_Jem 
l kll41ki Rowld.ł - ,,Podatawy I u· 
lidy wychow.ni .... a mianowicia z El· 
mleuczoneło tam wstępu, pl6ra Jana 
Hulew\c:u.. I 

Miesięcznik "Poez;a" 
l ITUdn!a br. ak .. te . Ie ,... sprze­

dat)' nowy miesięcznik • .PoezJa". Na 
112 stronach pbma czytelnIcy InaJ­
d~ boraty lWIaeChstronny m.terl.1 
POelyckl, eseistynn y. r>eClenzyJny I 
lntorm&e7Joy. 

Obok wlerlJ;J' ,,"p6łeusnycb poe· 
taw polIkich oraa Z"·i"a.n)'cb I tym 
materiałów krylyczn)' eh I rozwatań 
teeretycznycb • .Poetja" wiele 
uw.rl poświęci poltklemu dsled~ic­
lwu poetyekiemu. Nowy miesięcznik 
będtie tei presentow.1 poezję obą 
poprzel pnekł.dy Yl1el'8ry ora a wy­
powiedzi I opr.cow.6 kr:rtYCIIDyob I 
teoretycan)'ch. lłtotne alupelnienle 
tej problem.tyk! pn)'tlioe" r ozwa_ 
bola uk.z:uJ"oe icLsle I wlelO5lron_ 
ne awl"tkl poezji a pl.styk~ mu· 
ayk4, n.uk. I tIImem. 

W katdym Ilumene mJeslęeanlk. 
CZYlela:ik n.lra.fl n. liczne eseje, .1'­
tykuły. reeen&Je I nol7 omawlaJ"ee 
nowe tomiki POetyckie I kll"tk! kry. 
t"czne. W ten rpos4b pumo stanie 
się pOdstawowym tradłem doku. 

m~ntuj"c:rm pnemlan7 dllllejSZł:J 
myśli poctyekleJ - k1'llJoweJ I &I­

rranh:zneJ. 
1.:ywe odbicie na I.mach Olleslę~ 

et:nlka InaJdr:le r6woleł d)'1lamlcl­
ny rocwóJ ruehu recyt.t01'lldero 
01'.' leatr6w ponJi. 

Ncwe plamo będale wydawnie­
twem poetyeko·plastyunym. Toteł 
- Jako utotne u~upelnlenle mate­
r l.lu teks towero - otnymaj" w 
nim ez:ytelnity lIane reprodukCje 
pr.c II zakresu mal.nlwa, nełby. 
rr.nkl, azebltektury I tolorratlkL 

..Poetję" motn. naby6 0011 terenie 
eałero kraju w kioskach .. Rucbu" w 
cenie 10 'I1otych la epemplan. Naj. 
pewnleJsz1m 1p(lIIO~m stałero 
ot l'Iymywanla młesięeanJk. _ ucze-
161nle w mnlduych ośrodkach mieJ­
Iklch I aa wII - jest Jednak ptenu_ 
mer.tL Koui prenumeraty miesię­
czneJ WYnolll ;'0 d, kwartalnej _ 
30 d, pó!roctnej _ 60 d I rocznej 
- l Z.zL 
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